innym podejrz 


sa R Ę *  «Mueśltaaca 
KURJER WARSZAWSKI 


D. 18, Maia. — Rok 1838. - 
Piątek. „ło 
Ogłoszono postanowienie Rady Admini: wy- 
dane d. 22 z. (4 b.m.), że Kommissja Rząd: 
S.W.D. i O.P. przystąpi do Towarzystwa Kre- 
dytowego Ziems: z dobrami Rządowemi, do funs 
dusza Ogólno-Religijnego należącemi. Takich 
dóbr przeznaczono: w Guberoji Krakow: 19, 
w Gub: Sandomier: 9, w Gub: Lubel: 4. — 
Ponieważ dzieła sztuk pięknych i wyroby prze- 
mysłu kxyaiowego, będą przyjmowane na tego” 
roczną wystawę publiczną tylko do d. 13 (25) 
b. m., PP. Artyści zatem i Amatorowie zechcą 
dzieła swoie składsć do lokalu wystawy w Ra- 
torzu począwszy od iutra godziny 8ej z rana, 
PPwie zaś Przedsiębiercy fabryk i rzemieślni= 
cy, od poniedziałku podobnież od go: $ z rana. 
— JW, Jenerał iazdy, Jen:-adja:, Członek Rady 
Państwa, Hr. Krasiński, przybył Ao Warszawy: 
— Gdy składanie i szychtowanie drzewa spo* 
sobem dotąd praktykowanym, sprzeciwia się 
przepisom Policji ogniowej, iak również uła- 
twia włóczęgom, deżerterom, przestępcom lab 
anym ludziom sposobność ukry* 
wania się, także wystawia na kalectwo, a czę- 
śtokcoć j śmierć robotników przy szychtowa* 
nia pracuiących; przeto Władza Policyjna u~ 
łożyła w tym przedmiocie przepisy przez: Radę 
Budowniczy roztrząśnięte i przez wyższą Władzę 
zatwierdzone. (Te przepisy będą ogżoszone). — 
W żała: pogrążona Fanilja i Mąż wraz z śgiem 


dzieci po $% p. Róży z Billingów Galle, wcazo+* 


rej zgasłej w 30 roku Życia, zaprasza krewnych 
i przylaciół na wyprowadzenie zwłok z kapli= 
cy XX. 'Reformatów iutro ogodz: 5 po połudz 
na smętarz Powązkowski. Nabożeństwo Żało” 
bne w tymie. Kościele odbędzie się w przy* 
sały Poniedziałek o godzinie l0tej zrana. — 
M. O.” Bachmann, Optyk, mieszkaigcy na 
Podwsła Nr 522, wiedząc z doświadczenia, jak 
szkodliwe skutki wywiera na oczy kurz i pyt 


132 Jutro, S. Piotr Celestyn, 
e Wsch:sł:g. 4, mi:13; zach: g-7,m.47, 


najwięcej z kamieni wapiennych pochodzący, 


piesiony powiewem wiatrów w porach zwłaszcza 


suszy teraz nadchodzących, urządził odpowie- 


dni zapas Okularów od kurzu, opatrzonych 
zielonym Grodenaple, tak iż najmniejszy 
pyłek wcisnąć się do oczu nie może, a tem 
samem zapobiegsią one uszkodzeniu oczu i ni- 
gdy nie zrządzaią zapalenia lub zaziębienią 
takowych, iale to czynią podobne okulary skła” 
dowe inaczej urządzone, opstrzone w skórkę, 
już to przez pocenie się, iuż to przez dopu- 
szczanie powietrza, i wciskanie się pyłu przez 
dziurki wrogu. Chcący ochronić swe oczy od 
kurzu i od pyłu, może sobie takowe zamówić 
okułary wpracowni tegoż Optyka, a podług 
dogodności dla oczu, rychłą znajdzie usługę, 
— Wczoraj po południa kilkanaście powozów 
i 2 omnibusy P. Godeckiego wiozły towarzy* 
stwo z kilkudziesięciu znakomitych osób zła- 
żone na Pikmik do Królikarni. Urządzenie 
zabawy rozdzielone było między wszystkich, 
każdy miał swój wydział, wiózł swoie. potra- 
wy, napoje, chłodniki lub wety. W okamgnie= 
nia rożtasowano się isk w domu, zastawiono 


„stoły wśród sali pałacu, a wykwintny obiad, 


pokrzepił znużonych przygotowaniami i prze= 
iavdką. Nad wieczorem oświecoąo salon, Or= 
kiestra nadjechała 2 Warszawy a wesołe tań- 
ce zakończyły pół doia zaimprowizowanego: 
gospodarstwa którem raczyły warządzać Hrabi- 
na St. Kossakowska i Xina Urusow. Dopie* 
ro późno trzaskanie a biczów i trucht koni roz 
legaiący się po olicach, zwiastował i koniec 
Pikmiku i powrót do stolicy wesołego towa- 
rzystwa: — Podpisany mam honor oświadczyć, 
iż biedni cierpiący na ból zębów, maią się wy: 
łącznie udawać o pomoc od Gej do Bej go” 
dziny przed południem. Oppenhejm Dentysta. 
— Wyszło sdruku w małej ósemce Prawo 0 


` 
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udzielaniu pożyczek w nowych listach sasta- 
wych, w kompletnem zebrania, i sprzedaje 
się przy ulicy Wierzbowej w domu L. A. Dmu- 
szewskiego, w składzie papieru z Jeziorrry A. 
Zalewskiego; w Biórze zleceń w tymże domu; 
w Biórze Jnformacyjnem na Krakow: przedmz 
u Szteblera na Nowym świecie i u Ciechanoż 
wskiego naPedwała. Exemplarz po zł. gr. 10. 
— Tabella przychodu i odchodu poczt kon- 
nych tak do Warszawy iako też z Warszawy, 
wyszła z druku nar.1838; Życzący sobie, mos 
łe takową nabyć na Poczcie w Expedycji gazet. 
— W tych dniach przybył do FF'arszawy zna- 
komity Fortepjanista Aloizy Tausig; w przyszłą 
niedzielę da Koncert w sali redutowej o godzi: 
lej z południa. Gazety niemieckie napełnio* 
ne są póchwałami tego artysty, Berliński /ż- 
garo kładzie na równi z 7a/bergiem, Liszóem 
1 Szopenem. — Wczoraj w Wielkim teatrze 


liczni słuchacze po Z3cieim przedstawieniu /ło* 


bertu djabła, przywołali JP. Markowskiego i 
JPannę Hiwoli. CEC 

W dniu 10 b. m. odbyło się w Zublinie, 
pod przewodnictwem JW. Woje: Wegliúskie- 
go Dziedzica Dóbr Chojna, zgromadzenie wła- 


` ścicieli dóbr w Gab: Dubels: stowarzyszonych. 


Na którem wybrani zostali: na Radcę do Kom: 
Tow: Kred: Jan Zempicki; na Radeę do Dyr: 
Głós: Fran: F/ęgliński; na Radców do Dyr: 
Szcze: Kaiet: Moroziewiez, Heor: Koźmian, 
Wawra: Jorski, Kar: Głuski; ną Prezesa na- 
stępnych zebrań Woj: Węgliński; na: Zastęp: 
Prezesa Frav: Rohland. ź 

Niemcy- — Do: Berlina coraz więcej przy- 
Bywa Gości. — Mówią, Że iaż bliskie poiedna- 
nie się Aelgji z Holandją, znowu odwleka się, 
lecz mają nastąpić stanowcze układy. — Gaze. 
ty niemieckie donoszą, Że Biskup do którego 
dyecezji należy Kanton Sołoturn w Szwajcarji, 
ponowił gorliwy wniosek, aby Rząd Kantonu 
połączył się znim w urządzeniu, iżby Niedzie- 
le były iedynie poświęcone Nabożeństwu, a 
wszelkie. prace z tego: dnia oddalono.. Rząd. 


Kantonu chętnie przyjął przełożenie  Bisku- 


pä, a przytem oświadczył, iż Życzyłby wśzeł-. 


kie święta przenieść iedynie na niedzielę a 
post sobotni skasować. : AR 
Anglijas Pani (Ledy)  Harkurt,. starsza 


“córka Hrabićgo Liverpool, ma być mianowana . 


Xżuą. — Marszałek Sułł+za swoiem przybys 
ciem do Londynu, zamyśla codzień dawać świe= 
tne obiady. — Wykryto teraz, że, i w Porta: 
galji ściągano ochotników dla powstańców ka- 
nadyjskich — P. Waghorn udając się do E- 
giptu, 27 Marca przybył do Maity; zamyśla 
zaprowadzić Żeglagę parową na rzece Nilu, i 
regularny bieg powozów 
styni afrykańskiej: +3 i 
© francja.— Jedna z córek. Marszałka Bour- 
mont (Burmą), małżonka Wice-hrabiego Felis 
xa „Landemont (Landmą) przybyła do Mar- 
sylji. = Ol Stycznia r. 1837, było w Nimes 
30 bankructw, na sammę ogólną 5,630,000 fr. 


'—3go b. m. gwałtowna burza grządziła zna- 
(czne szkody w Bulom, è 


Hliszpanja. — Oddział z korpusun Kabanera 
przeiął na drodze do Katałaiud piękne biżute. 
rje przesłane z Paryża Królowej Śrystynie, 
wartości 67,000 fr, Królowa posłała parlamen- 
tarza dó Kabanera te rzeczy ws kupić. Do- 
wódzca karlistowski odda ie w całości, gdyż to 
są przedmioty potrzebne tylko dla kobiety, — 


Karliści posunęli się pod Saragosse. i zabrali 


znaczną trzodę, — Rząd angiels: dostarczył Hi- 
szpanji w ciągu terąźniejszej wojny domowej: 
324,600 muszkietów, 10,000 karabinów, 3,600 
pistoletów, 10,000 szpad, 4,000 strzelb, 6 mi- 
|jorów kattaczy, 19,856 ładunków armatnich, 


938,53 kilogramów procho, 39,951 iagzczy= ` 


ków, 27 armat żeląznych, 12 możździćrzy, 50 
wozów amunicji i polowych, 18,472 kul,. 22,805 
rakiet, 1,000 namiotów, 1,000 pałaszy, 2 mo- 
sty pontonowe, armałę Żelazną I Ssto-[untową i 
potrzeby, woienne dla Zeh sistków; prócą tego 
korpns posiłkowy angiel: wiał 15,000-muszkie- 
tów, 1200. karabinów, 850 pistoletów, 1,000 


miny nawa tn Ak 


(rodzaj poczty) w pu- . 
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szpad, 600 strzelb, 5,608,000 kartaczy, 22,023 
ładuaków armatnich, 13,018 kilogramów pro“ 
chu, 11,429 iaszczyków, 26 armat spiłowych, 2 
ani większe Żelazne, 4,730 rakiet kongre- 
wskich, 350 takichże do dawania znaków, 
18,487 rakiet zwyczajaych, 13,942 bomb i kal, 
90 wozów, 45 podwódi 15 ńamiotów, Do tej 
liczby nie należą zapasy woićnńne iakie miał 
Lord Haj dowódzca marynarki aagielskiej przy 
brzegach hiszpańskich. Wartość wszystkich do- 
starczonych zapasów podaną iest nal3,861,350 fr. 

Rozmaitości. — Wędrownik niemiecki dpo» 
wiada pastępuiące zdarzenie” w S/ambułe : „By: 
ło to-w. pogodnym dniu marcowym, siedząc 
przed kawiarnią, ujrzałem (ureckiego urzędai: 
kaw towarzystwie podwładnych, zbliżającego 
się z bocznej uliczki do sklepu piekarza. To 
dasało się nawet wzniecić ciekawość kilu 
fiegmatycznych Tarków kurzących zfaiek, któ- 
ray włożyli pantofle i zbliżyli się do sklepu; ia 
Pedis za ich przykładem. Jeden z urzę- 

ników sądowych właśnie był zaięly, odważe- 
niem chleba, wystawionego na sprzedaż. Ku- 
piec Grek stał przytem z Learzą pokutnika. Pas 
ra bochenków wyirzymała wagę, teraz Tarek 
przzsunąłt kupę odleglejszą, i bochenek po bo. 


chanku fako lżejszy od wagi strzelił do góry.” 


Za tajnym znakiem Naddozorcy, wydobył ieden 
z iego towarzyszów młotek i spory gwóźdź z za 


pasa, inny pomocnik przyparł głorę oszusta, 


piekorza do drzwi, a wyciągnąwszy cypel uu- 
cha biedaka, bez »byteczaych słówek. takowy 
przygwoździł, sSędzia wydobył przedmioty pi- 
„ Śniemne sawieszone u pasa, nanotował kilka wy- 
razów, a orszak exckucyjny ruszył dalej. Tym- 


czasem tłum uliceników, stambulskich zebrał 
się około przygwożdzonego, aby go wyszy*, 
dzić, z innej zaś strony kudłate psy, ta gro*- 


mada wyzwolonych mieszkańców Stambułu, wie 
wważaiąc na krzyki przyg»ożdżonego, zbierały 
sobie butki ze „stołw. Przechodząc w 2 godzi- 
ny później przez toż miejsce, znalazłem ržé: 
czy iak poprzednio. Dopiero przy zachodzie 


słońca, kiedy pobożny Imam ze szczytów mi. 
naretów wzywą do modlitwy, ukarany odzy= 
skuie wolność przez sądowego sługę. Jeżeli de- 
likwent powtórnie podpada tejże karze, uważa- 
ią ze strony zwierzchności, aby mu wywierco- 
no ńowy otwór w uchu. Uwaźsłem nieraz, że 
piekarze toreccy zwykli swoie krymki i tur- 
bany głęboko ściągnąć, zapewne, aby się zabez- 
pieczyć od podobnych wywierecń , lub iuż po» 
czynione zakryć. += W Kantonie Sołoturn 
skazano rozbojnika Jeker na 8l letnie wiezie- 
nie. Ponieważ teraz ma lst 31, zatem ma na* 
dzieię dopiero w Il?tym roku Życia być usol- 
nionym, ieźeli pierwej nie umrze. — Od nieia: 
kiego czasu znajduie się w Neapolu Bawar- 
czyk nazwiskiem Meier, który do złudzenia 
umie naśladować głosy zwierząt. Ten wirtuoz 
zwierząt bawi publiczność w testrach, lub to. 
warzystwach prywatnych. Bardzo naturalnie 
naśladuie śpiew czyżyków, kanarków i gadani* 
nę młodej papugi. W końcu kaźdego przed- 
stawiebia zamienia się w istotną papugę i ska- 
cze dość ocigźale w teatrze. — Gdy itdnemhu 
z obwinionych dekret ogłoszono, Że ma być po~ 
wieszonym;, prosił sędziów aby mu przynaj- 
mniej iednej nie odmawiali łaski. Jakoż iest? 
zapztał Sędzia. Oto nie każcie mię panowie pro- 
wadzić przez Nowe miaste, albowiem dłażny 
jestem w icdnej z tamecznych szynkowni za 2 
kwaterki wódki, tobym się spalit ze wstyda, 
gdyby mnie tam obaczono! — Pewien Jegomość 


pożyczył tysiąc złotych na rewers, w którym. 
taksięopisał: „Ja niżej podpisany winien iestem . 


i obowiązuię się Starozakonnemu.. zaciągnioną 
od tegoż summę w dzień: moiego patrona Bè- 


bukartowjusza wypłacić; na co się podpisuię,tć y 


Ponieważ wierzycieł nie mógł nigdy odebrać) 
pożyczonych pieniędzy, * powodu, Żć imienia 


tego w żadnym kalendarza znaleść nie było moż 


tna, przeto Sąd zadecydował. aby wypożyczo. 
ną kwotę w dzień Wszystkich: Świętych zwróca” 
no. — Franklin mawiał, Że tylko te cztery rse- 
czy są dobre gdy stare: Stare drzewo do jjsłoć 


+ 
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mia, stare wino do picia, stary Przyjaciel do. 
rady, i starzy Autorowie do czytania. Dobrzy 
muzycy do tej czwórki dodaią stare skrzypce. 


PRZYJECHALI do WARSZAWY. ; 
- Kuszel Atana: Dzie: z Jastrzębia; Skarzyński Jol: 
Dzie: z Studzienic; Złotnicki Stef: Dzie: z Zdońskiej 
woli; Mierzejewski Józ? Dzie: z Lublina; Czarnowski 
Jan z Czarnowa; Aniel Baletmistrz z Wiednia. 


DONIESIENIA. 

Zawiadamia Szanownych Interessentów, iż w do- 
brach Łaskarzew o mili8 od Warszawy, niedaleko 
szose położonych, iest do sprzedania paręset korcy 
OWSA wczystem ziarnie i SIANA kilka stogów; 
Życzący sobie kupna zgłosić się może w krótce pod 
Nr 1247, na pierwsze piątro gdzie 
mość odbierze. 

W mieście Błoniu Obwo: Warszawskim po- 
łożonem, są do wydzierżawienia 3 włóki GRUN- 
TU klas: 1, z obsiewami ozimnemi i iaremi, tudzież 
3ma OGRODAMI z tych 2 są fruktowe, z zabudo- 
waniem folwarcznem i mieszkaniem składaiącem się 
zDomu murowanego i 2ch drewnianych, oraz Kar- 
ezma i Wiatrak, a to, od dnia 24 Czerwca r. b. pa 
łat 8. Jnwentarz i Narzędzia rolnicze mogą być z 
wolnej ręki nabyte. Wiadomość o warunkach dzier- 
Żawy powziąść można w Mieście Błoniu w handla 
KMorzennyin w domu Pocztowym będącym. 

WIEŚ z Czynszownikawł, 30 przeszło włóx cheł: 
wałąca, z lasem i wszelkiemi dogodnościami, iest do 
zbycia pód dogodneini warunkami, o których do- 
wiedzieć się można u Kwiatkowskiego Mecenasa na 
Lesznie pod Nr 673 Lit: A. mieszkaiącego, każdego 
dnia od godz: 3 do 5 po poładadiu. 

Młyn, Folusz i Tartak, na wodzie do- 
nośnej, w miejscu korzystnem, 3 mile 
od Warszawy, niedaleko od szose, iest 

* do wydzierżawienią na lət 3. Bliższą 
wiadomość zasiągnąć możua przy ulicy Jasnej pod 
Nr 1365, u Rządcy domn. x 

W dniu 16 (28) Maia r.b. 1 doi następnych ka- 
„dego dnia od godziny 9tej zrana poczynaiąe, na 
gruncie we wsi i Dworze Dąbin w Powiecie Łukow- 
skim, Gubernij Podlaskiej, o milę od m. Łukowa 
położonych, odbywać się będzie licytacja publiczna 
przed Reientem Kancellacji Pwu Łukowskiego, wię- 
cej daiącemu, Garderoby osobistej, Mebli, Naczyń 
stołowych, kuchennych i Sprzętów gospodarskich, 
Miedzi, Precjozów, Zboża, Koni i Bydła przeszło 
sztuk 100, między któremi dojnych Krów znajdnie 
się sztuk 70, Owiec w dobrym gatunku przeszło 


bliższą wiado* . 


„sztok 1,200, Tszody chlewnej, Bryczek, Zaprzęgów, 


Pasieki i Statków browarnych, oraz Wódki sza- 
mówki garcy tysiąc kilkaset, do Sukcessorów ś. p. 
Adama Łąskiego nalężących, a inwentarzem w dniu 
20 Styczniafl Lutego r. b. spisanych. Dąbie dnia 
16/28 Kwietnia 1838 roku. Jan Piotr Baranowski 
Reieut Kurator ustanowiony. j 

* Dobra ziemskienad rzeką Bugiem, pomiędzy Te- 
respolem i Kodnieni położone, są do sprzedania z 
wolnej ręki pod warunkami najkorzystuiejszemi, 
Bliższą wiadomość powziąść można u Właściciela 
Hotelu Nadwiślańskiego przy ulicy Bednafskiej. . 

Zawiadamia się Osoby wysyłaiące Bydło, na par 
stwisko Kępy Skarszewskiej, przy Pradze, iżby ra- 
czyli pospieszyć z uiszczeniem się należytości za 
paszę za rok bieżący przypadaiątą, najdalej do dnia 
20 b. m. i wnosili takową należytość do Poborey 
tej opłaty w rogatkach Moskiewskich ustanowione= 
go i zaopatrzyli się w kwity. Albowiem po upły- 


wie tego terminu, wszelkiego gatunku Bydła za któ- 
re opłata uiszczoną nie będzie całkowita, zaięte £ 
nie prędzej iak za podwójną opłatą wypuszczone 
zostanie, 


Pod Nr 2441 przy ulicy Nowolipie, 
znajdaią się 2 Eowozy na Dorożki budo- 
wane, odnowione inienżywane, para KO- 
NI do roboty zdataa i PUŁSZORKKI rze- 
mienne do sprzedania, których nabyć sobie życzą: 
cy, do godziny 9 zrana lub po 3 zpołudnia na miej- 
sce oznaczone zgłaszać się raczą. 


DONIESIENIE zBIURA INFORMACYJNEGO. 
GR Z gromady Merynosów Głuchowskich 
3 pod Grójcenm, są tak iak w przeszłych 
łatach tak i wtym roku do zbycia 100 
X *8 Macior w najlepszym wieku bo Skepów 
i Tryki. klasszfikowane przez upoważnionego od 
Rzsdu Sortjera. Chęć kupna maige? zechce się w: 
dać do Głrchowa:» | 

Dziś fano ciepła stopni 3. Wczoraj w południe 9. 

TEATR ROZMAITOŚCI Jutro, 16 ras Zstella, 
22 raz Bankccetle przęcięte. 

Bziś w Kawiarni w domu Łilpopa pod Nr 600, przy 
ulicy Bielańskiej na rogu Tłómackiego, Z/auzer t 
Mittrejter Tyrolczykowie Alpejscy, Śpiewać i grać 
będą na Gitarach i Cytrach od godziny 7 dò 10tej. 

Utrzymuiąca Bestauracją przy ulicy Bługiej wHo- 
teln Drezdeńskim przeniosła takową na ulicę Bielań- 
ską do Hotela Lipskiego gdzie z OBIADAMI, SNIA- 
DANIAMI i KOLACJAMI, óraz wszelkiemi PO- 


TRAWAMI i NAPOJAMI, za pomiera4 cenę i przy. 


rychłej usłudze się poleca Szan: Publi:. Łiberkowska. 
z NK A R 


